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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .
B e r l i n .  — Co do żelaznej kolei starogrodzko - poznańskiej pomimo 

wszelkie proteslacye akcyonaryuszów berlińskich dyrekcja popędzała roboty 
przez cale lato. Droga pomiędzy Starogrodcm, a W oldenbergiem już cał­
kowicie zplanowana i może na niej około wielkicjnocy 1 8 4 7 . kommunicya 
być otworzoną. Ponieważ zaś ciągle około 8 0 0 0  Szlązaków pracuje na 
różnych punktach tej drogi i rów niny kraju mało stanow ią przeszkód, stąd 
zdaje się rzeczą prawie pewną, iż jeszcze w roku 1 8 4 8 . będzie można jeź­
dzić żelazną koleją z Poznania do Szczecina.

B e r l i n ,  dn. ‘20 . Października. — Zaprowadzenie nowego postępowa­
nia w sądzie krym inalnym , ma być próbą tylko i okazuje się, ze nią długo 
jeszcze pozostanie. Naprzód samo wykonywanie w yw oła niemało w ątpli­
w ości, względem których trzeba będzie czynić zapytania do ministcrium, 
a potem okażą się rozmaite kolizye, p rzy  stycznych ze sprawiedliwością 
wydziałach rządow ych , co się już  i teraz nawija. Wiadomo, że sądow ni­
ctwo policyjne zostało od presidium policy i przeniesione do sądu kryminal­
nego i ma sw oją sekcyą z oddzielnym urzędem prokuratorskim . W ym ie­
rzanie kar policyjnych na rodziców uieposełających dzieci do szkoły zda- 
wna należało do policyi, ale że ona tego nieprowadziła należycie, przeto 
przeniesione zostało na wydział szkolny, k tóry  więcej niż o dwie trzecie 
rodziców do porządku nakłonił. Zachodzi więc teraz pytanie, czyli wła­
dza szkolna, będzie mogła nadal wymierzać kary, C2yh  też mają być od­
dane policyi karnej to jest zostającej pod sterem sądu kryminalnego. Nad 
mieszkańcami wsi należących do Berlina sądownictwo w niektórych spra­
wach było przy radzie miejskiej, z prawem odwołania się do prezydenta 
policyi. Ponieważ prezydent utracił władzę sądową na przewinienia 
w  mieście, przeto zachodzi pytanie, czyli może wyrokować w drugiej instan- 
cyi nad wyrokam i rady miejskiej. Przez oddanie policyjnych spraw  są­
dowi powstaje w ątpliw ość czyli gola denuncyacya jednego urzędniką poli­
cyjnego np. żandarma może być dostatecznym dowodem do uzasadnienia 
W yroku, jak byw ało dawniej na policyi. Zdaje się, że mięszkańcc, co do 
Utraty osobistej wolności są teraż daleko lepiej zabezpieczeni, bo więźnia 
trzym ał w inkwizycyi ten sam urzędnik policyjny, który go uwięzić kazał. 
—- Nieraz więc dla usprawiedliwienia samego poimania trzym ał go dłużej 
^  indagacyi, jak położenie spraw y w ym agało; teraz zaś polieya musi pro­
kuratora w 2 4  godzinach zawiadomić o poirnaniu, a prokurator, jako urzę- 
dnik nie pracujący nad wytropowaniem  w iny, przez wieści, przez skradania 
Się, przez rozmaite kunsztowne sposoby, i do tego jako praw nik z pow o­
łania , będzie się zapatryw ał i z zimniejszą krw ią i z wyższego stanowiska 
1)3 zarzut czyniony obwinionemu.

M u n s t e r ,  dn. 11 . Października. -  Annekego przygoda coraz w no- 
wych przemianach w yw ołuje nowe wypadki i niepokoje. Kiedy Anneke 
uiezostał przy ję ty  w  tow arzystw ie kasynowem C e r c i e ,  mniejszość, która 
r̂zymała jego stronę, kazała się wykreślić z listy członków. Zaraz naza­

ju trz  zapytywaj sję prezydenta tow arzystw a kapitan od obrony krajowej, 
czy i do w y s t ę p n y c h  należał także k tóry  oficer obrony krajowej. Po ­
kazał się, £e trz^  auskułtatorowic jeszcze oficerami niemianowani ale już 
obrani na ofiCerów aa}e£eli do tych co w ystąpili. Z rozkazu generała dywi- 
zyi p rzyw ołał ich prze(j siebje major od obrony krajowej i przełożył im 
rozmaite py tan ia, ą0 O pow iedzenia na piśmie. Pytania te są : 1) G ło ­
sowałeś za porucznikiem Anneke? ^Vystąpiłeś z towarzystwa C e r c i e ?  Jaki 
pow ód miałeś do w ystąpienia z tow arzystw a? 2) Ponieważ ująłeś się za 
Annekiem i jako jego stronnik wystąpiłeś, odpowiedz więc na pytanie, czyli 
czytałeś jego pism o, które w ydał o swojej sprawie i czyli pochwalasz, że 
je  wydał. 3) Czyli czekałeś przed więzieniem na mającego być wypuszczo­
nym ochotnika H. ażeby go uroczyście do domu odprowadzić? Czyli miałeś 
Namiar okazać przez to  dem onstracyą przeciw rozkazowi tw ych przełożonych?

Uważasz, iz taka demonstracya zgada się ze stanem oficera od obrony kra­
jo w ej, bombardiera albo aspiranta na oficerstwo?

Auskultatorowie zaprotestowali przeciw całemu śledztwu odpowiadając, 
że są tylko prostymi żołnierzami w obronie krajowej, azatem według p raw  
istnących, skoro niestoją pod bronią, należą tylko do sądów cywilnych.

Co się tyczy owego ochotnika, k tóry  z więzienia uroczyście był odpro­
wadzany, siedział on 3 dni za to , iż powiedział Annekcm u, że jego kapi­
tan z polecenia generała dyw izyi rozkazał m u , aby się nieważył wdawać 
z Annekiem. Była to więc kara jak ją  nazywano za zawiedzenie zaufania 
i brak taktu. To całe zatrudnianie się wojsk rzeczami tak bardzo pnzafron- 
towemi, wcale się niepodoba.

A h w i z g i a n ,  dn. 16. Października. — W e Francy i toczą się jeszcze 
spory względem wolności handlowej. P rzy  nich co do zniesienia cła ze 
zboża w A ngin, w ykryto  powód jasno i bardzo w prosty  sposób. Rząd 
angielski dopókąd tylko był w stanie, trzym ał z rolnictwem krajowem, 
a dla tego o ile mógł utrudzał wprowadzanie zboża zagranicznego. Działo* 
się to naturalnie kosztem lab ryk , albo raczej w yrobników  fabrycznych, 
którzy musieli drożej kupow ać chleb, a to dla teg o , że by ł ze zboża angiel­
skiego. Gdy atoli przyszły cięzsze czasy na fabryki, i właściciele ich nie­
byli ju z  w stanie tak płacić w yrobnikom , aby w yrobnicy w y ż y w ić  s ic  mo­
gli n a te n cz a s  w k ro c z y ł  rz ąd  zc s w o ją  p o m o cą  i w y rzek ł: my wam' dopo­
możemy , jz^w yrobn ik  p o tra li za tań sze  pieniądze u was pracow ać, skoro
Chleb postaw iony na rnzszcj cenie, i w tym celu znieśli opłatę od zboża
Fabrykanci zaś angielscy podupadli dla tego jedynie w dochodach i nicmogą 
tak jak dawniej płacić w yrobnikom , iż po całej Europie zjaw iają się nowe 
lab ry k i, które nawet są w stanie w ytrzym ać z angielskiemi spółubieganie. 
Francya atoli niepotrzebuje sobie robić tyle z opłaty zbożowej co Anglia^ 
bo naprzód w stosunku do fabryk rolnictwo jej jest daleko ważniejszą ga­
łęzią zarobkow ania, niż w Anglii stojącej głównie na fabrykach. Zboże 
zaś ze Stanów  Zjednoczonych i z morza Czarnego po tak niskich sprzedaje
się cenach, iz rolnik francuski nie jest go nigdy w stanie dostawiać za te
sanie pieniądze. Niemasz więc w ątpliw ości, iż Francya potrzebuje jeszcze 
ceł na zboże, aby mogła zasłaniać rolnictwo własne. Gazeta akwizgrańska 
uw aża, że Niemcy są w tern samem położeniu co Francya, a możnahy do­
dać, żc jak  Niemcy tak i cała mniej rolnicza Europa po lewej stronie Renu

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
F  l a n c  y  a .

P a r y ż ,  1 6 . Października. -  M inister w ojny przedstawił królowi 
« środę ostatnią deputacyą kolonistów algierskich, która mu podała adres 
uotyczący rozporządzenia z d. 21. Lipca. K ró l, jak  się samo przez się 
rozum ie, p rzy ją ł deputacyą uprzejmie, w ypytyw ał o stanie kolonii i p rzy­
rzekł przychylić się do próźb deputacyi kolonistów.

Constitutionel sądzi według nadeszłych wiadomości z A nglii, iż tame- 
czuy gabinet nie przestaje na ofiarowanem wyrzeczeniu się tronu  francuz- 
klego se strony królewicza Montpensier. Nie będzie także nastaw ał o bez­
zwłoczne wyrzeczenie się tronu hiszpańskiego przez infantkę L udw ikę , gdyż 
t°  poprowadziłoby bezpośrednio do wojny, ale spodziewać się należy każdej 
chw ili, ;ż rząd angielski nadesle dw orow i francuzkiemu notę, w  której 
zawaruje wszystkie protestacye dotychczasowe przeciw  infantce i je j potom­
stw u zaniesione. Ściągają one się do zgonu Izabelli bez potomstwa i do 
powołania królewicza M ontpensier i jego potom stwa na tron hiszpański. 
Anglia oświadczy, że jest gotow ą oprzeć się roszczeniom tego rodzaju. 
Jeżeli się na tein ograniczy A nglia, sądzi Constitutionel, będzie to spraw a 
bardzo ważna nawet w czasie obecnym.

Przyjęcie francuzkich królewiczów w  Madrycie i sprawozdanie pism 
ministerialnych spowodowały Nationala do następujących uw ag; niezaprze-
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czonyra faktem , potwierdzonym przez listy i gazety niepodległe madryckie, 
jest zimne i głuche przyjęcie królewiczów w stolicy hiszpańskiej. Lud ma­
drycki nawet nie odpowiadał na łaskawe powitania, któremi chojnie sypał 
na wszystkie strony królewicz. Drużyna królewicza w  wielkim znajdowała 
się kłopocie z powodu przy jęcia , a korrespondent dziennika sporów cieszy 
się, źe żaden głos złej w różby się nie podniósł, k tóryby zepsuł całą uro- 
czystos'c wjazdu. Dla czegoz ta obaw a, jeżeli uniesienie było powszechne? 
Zkąd te obawy, skoro bardzo znaczna mniejszość była przeciwną zaślubieniu 
się królewicza Montpensier? Powiadają o smutnych podżeganiach, do w y­
dawania groźnych okrzyków ! Okrzyk w iw atów  można było opłacić, polieya 
madrycka dosyć na to wydała pieniędzy, a jednak głuche panowało milczenie 
śród tak łatwego ludu do uniesień, jest to silna protestacya! Korrespondent 
dziennika sporów dziwną odznacza się naiwnością. Nie mógł znaleźć zapału 
śród tłum u, dopatrzył przeto czegoś innego: czułe i nagłe zadowolenie 
przedzierało się przez spojrzenia wszystkich. Słowa te korrespondenta 
nie mogą być zbite, niech mu tain przeczy, kto chce, owe czułe i nagłe 
zadowolenie wyglądające z oczu!! Całość ta jest wyborna i w stylu i treści. 
Dosyć na tej radości ludu w  stolicy, ale nic nie powiedziano o rozczuleniach 
w  Burgos. Coś przecie wiedziano o nich, bo wiedziano iż ayuntamiento 
nie chciało dać pieniędzy na uroczystości, a generał kapitan czując się tem 
obrażony, rozkazał całą tę municypalność wtrącić do więzienia. W ów czas 
mógł robić z ich kassą, co mu się podobało! Aleć ten rodzaj wolności mają 
zabezpieczyć nowe te śluby hiszpańskie! Dla czegóż lud się nie cieszy! Czy 
chcecie innych dowodów na to , co się tam dzieje? Dzienniki progressistów 
chciały zamieścić sprawozdania o wjeździe królewiczów. Szef polityczny 
zakazał im tego. Pismo konserw atyw ne Espanol opisało w umiarkowanych 
słowach całą uroczystość w jazdu i powiedziało praw dę, ale szef polityczny 
rozkazał mu o czem innem rozprawiać. W  tym samym dniu skonfiskowano 
Eco del Comercio po jedenasty raz w przeciągu dni czteroastu! Rzeczą 
przecie jest najsmutniejszą, iż imię francuzkie w Hiszpanii jest przedmiotem 
nienawiści, źe nawet w poselstwie radzono ziomkom naszym , aby późno 
w  nocy nie chodzili samopas, lecz razem. Owoż są związki m iłe, które 
łączą nas z Hiszpanami. Hiszpania stanie się nieprzyjazną dla naszych 
kupców  i podróżnych. Tak ściślej połączą nas węzeł rodziny Orleanów 
z Hiszpanią i zabezpiecza interessa, które nas tak długo łączyły.

W  zamku Blaye znajduje się trzynastu hiszpańskich wychodźców uw ię­
zionych, a między' nimi markiz V aldespino, były minister w ojny, genera­
łowie V illareal, Gomez, Varquas i Guibelalde.

E sprit public zaręcza, że ze strony Guizota została przesłaną nota
a u s t r y a c k ie m u  p o s ł o w i  , w  k t ó r e j  m in is t e r  u w ia d a m ia  k s ię c ia  M e t te r n ic h a ,
iż jeżeli stronnictwo zwycięzkio w Szwajcaryi chwyci się środków  gw ałto­
w nych , do rozwiązania związku kantonów katolickich i starać się będzie
0 dopomożenie zasadom liberalnym przeciw konserw atyw nym  teraz panują­
cym w  kantonach katolickich, natenczas gabinet francuzki połączy się z ga­
binetem w iedeńskim , jeżeli ostatni postanowi wmieszać się do spraw  zw ią­
zku szwajcarskiego, jako mocarstwo opiekuńcze. France tymczasem po­
w iada, że inne mocarstwa chwyciłyby się polityki niezależnej od Francy i 
w sprawach Szw ajcaryi i dla tego Guizot żadnych w tej mierze nieotrzymał 
udzieleń. Prźeciw zarzutom dzienników opozycyjnych, tak się tłumaczy 
m inisterialny dziennik spo rów , co do spraw  szwajcarskich: jeżeli życzymy 
wolności sumienia i w iary, natenczas pow iadają, że popieramy jezuitów . 
Skoro opłakujem y zwalenie rząd u , k tóry  opierał się radykalistom , nazy­
w ają nas podżegaczami ruchu i w ojny domowej. Oskarżania te są śmieszne. 
Zam iary radykalistów  nie ściągają się do samej reform y aktu związku 
z roku 4 8 1 5 . Chętnie przyznajemy błędy w nim zaw arte, obawiamy się 
przecie, ażeby środki radykalistów  nie pogorszyły tego stanu. Constitutionel 
zapewne niezna tych zamiarów, ale są ludzie, którzy nie umieją utrzymać 
języka za zębam i, jak  np. pismo dem okratyczne, które wręcz powiedziało: 
t e r a z  j e s t  w ł a ś n i e  c h w i l a ,  g d z i e  z l a n i e  s i ę  w s z e c h w ł a d z t w a  
k a n t o n a l n e g o  w j e d n ę  s z w a j c a r s k ą  n a r o d o w o ś ć  n a  j e d n a ­
k o w y c h  z a s a d a c h  m o ż e  n a s t ą p i ć .  Czyliż nie jasno w yłożoną jest 
zasada? Czyliż dla tego znajdujemy się z U niversem  pod jednym dachem? 
Czyli można wołać na nas, iż jedność zdania panuje w obozie arystokracyi
1 jezuityzm u?

D yrektorow ie cłowi otrzymali rozkaz do nadania jak  najrozleglejszej 
wolności dowozowi i w yw ozow i zboża. W ielkie zapasy zakupione za gra­
nicą dla Francyi spowodowały ministra do tego rozporządzenia.

Pan Morel, inżynier w  Paryżu  także odkrył tajemnicę bawełny strzelni­
czej i w  tych dniach odbywały się doświadczenia wobec generała Gourgaud, 
prezesa kom itetu artyleryi i w ielu oficerów, ku  zadowoleniu wszystkich. 
Równie tu  mieszkający polski wychodźca Chodźko odkrył tę tajemnicę 
i szczęśliwe odbyw ał doświadczenia.

Pan Dumas otrzym ał od ministra spraw  w ew nętrznych 7 0 0 0  fr. na 
podróż do M a d ry tu , ale źe ten autor przyzw yczajony jest do zbytków, 
przeto oprócz tego zaciągnął na tę podróż pożyczkę 6 0 ,0 0 0  fr. Dla swego 
m urzyna sprawił między innemi dwie liberye, z k tórych jedna jest z bia­
łego jedwabiu ze srebrnemi pasaraonam i, druga kaszerairowa.

D eputow any z Rheims, Leon Faucher zaprojektow ał miastu, aby pod­
czas tak wysokich cen ehteba dawano kartk i robotnikom, k tó rzy  mniej za­

rabiają jak  i \  fr. na dzień, za które mogliby odbierać cbleb po tańszych 
cenach u piekarzy. P rzew yżkę pow inny kassa miejska i składki obywateli 
pokrywać.

Są tacy, k tórzy u trzym ują , źe francuskie opozycyjne dzienniki, biorą 
teraz miesięczną pensyą od rządu angielskiego i to po 1 0 ,0 0 0  fr., ażeby 
ciągle pisały z zaciętością przeciw  małżeństwu królewicza M o n t p e n s i e r .  
Naturalnie, źe to jest zmyślonem, bo dzienniki, które tak powstawały prze­
ciw przekupstw u przy w yborach , zabiłyby się same, gdyby im przekup­
stwo i to jeszcze od rządu zagranicznego wyrzucane być mogło.

Jak słychać z M adrytu poseł angielski pan Bulwer w yjechał w  nocy 
z 9. na 10- do Aranjuez co dało powód do pogłoski, że się znajdował na 
ślubie kró low ej, a co rzeczą niepodobną, gdyż obadwa śluby ddwane by ły  
razem. W  społeczeństwach m inisteryalnych rozchodzą się wieści, że T ory- 
sowie nie mają być kontenci z polityki lorda Palm erstona, a W higow ie 
krzyw o bardzo na niego patrzą z powodu małżeństw hiszpańskich. S ły­
chać, że Bulwer jeszcze za rządów  lorda Peela, miał knuć intrygi wzglę­
dem wyżeniena księcia Koburskiego z królow ą hiszpańską. M inisterium 
francuskie miało się o to uskarżać przed lordem Aberdeenem, k tóry  oświad­
czy ł, iż to mogło się dziać bez jego wiadomości, i że nagany Bulwerowi 
udzielić niezaniedba. Francuski poseł Bresson miał się o tem dowiedzieć 
bardzo wcześnie, a naw et miało nieujść jego wiadomości, iż w intrygi za 
księciem Koburskiem wchodziła i królowa C hrystyna , której obiecano 7  
milionów franków.

A n g l i a .

L o n d y n ,  14 . Października— Powszechnie tu  narzekają na podno­
szenie się cen zbożowych. W  ostatnich dniach podniosły się przeszło o 2o 
procent. Potrzebujem y zagranicznych dow ozów , a według Liverpool Times 
już są one w drodze. Pismo to zamieściło następujący obrachunek: w  dro­
dze do Angli znajduje się okrętów  ociążonych zbożem 6 0  - 7 0  z morza 
śródziemnego i czarnego; gdyby na każdym okręcie znajdowało się 1 0 0 0  
kw arterów , natenczas przez cieśninę gibraltarską przejdzie 6 0  — 70 ,0 0 0  
kw arterów  zboża rozmaitego. Tyleż zboża znajduje się w  portach tych 
m órz, przeto w yniosą w  ogóle 1 5 0 ,0 0 0  kw arterów  (powiększej części 
kukurydzy), które nadejdą przed zimą. Am erykańskie porty  takąż samą 
ilość zboża nam dostarczą i przeszłorocznego żniwa. N a wiosnę spodzie­
wam y się daleko większe zapasy otrzym ać z tegorocznego żniw a, ale up ły ­
nie do tego czasu 6 miesięcy. Zarazem dowiadujemy się z Odessy, T ryestu , 
Ankony i t. d. że tam ceuy kukurydzy i przewozowe bardzo w ysoko stoją. 
Ztąd w ypada, że dowóz kukurydzy  z portów  morza czarnego i śródziemnego 
■w t y m  ro k u  bgdziu  n ie z n a c z n y , jeżeli nic chcemy cen  wysokich płacić , jak  
za pszenicę. G łów ną mamy nadzieję w  dowozach am erykańskich, ale

i ztamtąd nie otrzym am y znacznych dowozów przed Bożera narodzeniem. 
Od lat 2 0  w ynosił dowóz z Ameryki 5 0 — 1 0 0 ,0 0 0  kw arterów  rocznie, 
a naw et w przeszłym roku nie przenosił ten dowóz 2 0 0 ,0 0 0  kw arterów , 
mimo zabiegów kupców angielskich. W  tym roku zapewne dowóz ten po­
większy się do 1 miliona kw arterów . W ed ług  Dublin Evening Mail rząd 
angielski kazał zakupić wszystkie zapasy kukurydzy, grochu , bobu i socze­
wicy w  Aleksandryi.

Dziennik francuzki Presse niedawno u trzym yw ał, że pytanie hiszpań­
skie przyspieszy upadek gabinetu w igów , a następnie stosunki między Anglią 
i F rancyą się polepszą. Tutejsze pisma nieprzychylne interesom francuz- 
kim zaprzeczają tem u, a Globe tak odpowiada gazecie Presse: nie wiemy, 
z jakiego pow odu Presse przypuszcza, źe torysow ic z innych w idoków 
zapatrują się na pytanie hiszpańskiego m ałżeństw a, jak  wigowic. Jeżeli 
nie ma lepszych pow odów , jak wyczytane zdania w  organach małej frakcji 
tego stronnictw a (Standard i H erald), natenczas znajduje się w  grubym  
błędzie. Pow inna Presse wiedzieć, o czeiu dobrze w  Paryżu w iedzą, że 
rząd Ludwika Filipa rozkazał wyrozumieć głównych członków opozycyi 
posłow i francuzkiemu w Londynie i przekonał się, że podzielają to samo 
zdanie co Palm erston, k tó ry  rzecz zaczętą przez torysów  dalej prowadzi, 
ponieważ zadany eios gabinetowi wigoskiemu jest dalszym skutkiem niedo­
trzym anego słow a byłemu gabinetowi. S tronnictw o konserw atyw ne nie 
będzie wdzięczne gazecie Presse za opinią, którą o niem rozsiew a, rów nie 
j a k  nasza k ró low a, której podsuw a skłonności życzliwe dla Ludwika Filipa 
kosztem interessow narodowych. Ponieważ P resse , w edług pogłoski, 
w prost od rządu francuzkiego otrzym ała polecenia, lepiej natenczas uczyniłby 
G uizo t, gdyby w  artykule zamieszczonym w dzienniku sporów  w yrzekł się 
wszelkich styczności z Presse, która w ysnuw a intrygi w jego imieniu, 
jeżeli niechce zostać w podejrzeniu, o knowanie zamachu nierozumnego na 
zwalenie gabinetu wigów.

Syn nowego ministra skarbu mexykanskiego, Gomez F arias, k tó ry  
przyw iózł pismo odwołujące pana M urphy z poselstw a, zarazem doręczył 
rządowi naszemu depeszę rządu nowego M exykanskiego, w  którćj nie 
uznaje obligacyi długu krajowego rozdanych i nie chce dać w ynagrodzenia 
teraźniejszym ich właścicielom. Rząd mexykaiiski pow iada, że wydanie 
to obligacyi nastąpiło wbrew planowi nadesłanemu przez M exyk, a pan 
M urphy na przedstawienia właścicieli, dowolne porobił odmiany w  obligacjach. 
W i a d o m o ś ć  ta rzuciła postrach na targu naszym i zniżyła dawniejsze papiery 
mexykanskic o 1 procent.
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M a d r y t ,  do. 9 . Października. — Książęta francuzcy, którzy się znają 

dokładnie na prawości kastybkiej okazują największe zaufanie do lu nosci, 
k tóra jest za to wzajemną i w ynurza im sw ą wdzięczność. JezdziU om o- 
czem bez wszelkiego orszaku, w tow arzystw ie tylko francuzkiego p o sa  tu ­
dzież barona Athalin i jednego adjutanta, po u l i c a c h  Madrytu. zienm

Espartero. Młodego infanta Don Francisco dzienniki rainisteryalne nazyw ają 
dostojnym królem. M arkiz Alcanices został zamianowany naczelnikiem jego 
dworu.

Książe Rianzares otrzym ał ordery złotego runa i w ielką wstęgę legii 
honorowej.

Za pohopem wziętym z dostojnych małżeństw , każdy szósty oficer w  w oj-
uz.ez i/mł !” k j  J 5 J 7 ; , lstwll infantki z króle- sku hiszpańskim ma być o jeden stopień posuniętyT i e m p o ,  który bardzo w ystępow ał przeciw  małżeństwu nta sfcu h.szp '  P P J  J
wiezem M onpensier, przyznaje sam , ie  książęta Irancuzcy >â z° Ẑ ? . a< 
na przychylności w  Hiszpanii. ..Dostojny narzeczony, naszej oc atiej in­
fantki, powiada rzeczony dziennik, od wczoraj przyszedł o ar zozna*  
cznego stronnictwa w  stolicy : stronnictwo jego stanów ią niema w szy-

Jeden z dzienników tutejszych przedrukow ał urzędowy opis w jazdu do 
M adrytu z dnia 23- Stycznia 1 8 0 9 ,  odbywanego przez Józefa Bonapartego. 
Dziwnćm zdaniem cały obraz niezmiernie podobny do w jazdu królewiczów 
Aumala i Montpensiera. Ten sam niepoham owany entuziazm ludu, i Józef 
także zapewniał jak teraz ksiąze M ontpensier, źe ma serce zupełnie hiszpań­
skie.    Ponieważ Infąntka prawie wcale nie mówi po francuzku, a książęstkie kobiety M a d ry tu , W czoraj

" e 1 oficerów załogi, p r z y c z e m  genma n ^ wiiiszowania W aszym  Królewi- Montpensier po hiszpańsku, p .zeto narzeczeni do swoich rozm ów potrzebują

7  f  . 3 '' ^  ^  • w sw ych szeregach miała zaszczyt powitać tłumacza,
czowskira Mciora. j  sprzy raierzonego z królową naszą. Zoł- VV przyszłym  tygodniu książę Aumale dostanie te same pokoje w  zam-
walecznych synów wie ' “  ■ hy  żołnierskiej na waszych k u , które dawniej zajmował jego szwagier Infant Don S e b a s t i a n ,  k tó ry

a . ; * 0,1 p ™ ’’T "’ °d T -1 na-“ psiw‘ ,r°nu-
chwili a  tettń sv m p a ty a m i są uczucia, których oświadczenie przynoszę Kiedy królewiczowi Montpensier pokazywano pokoje dla mego na pomie-
r  e’niu w o jsk a  Nowej Kastylii. Niechaj dopuści opatrzność aby wasz szkanie wyznaczone, postrzegł zaraz przy  wstępie portre t w  wielkości na-
pobTt na naszej ziemi, był tak dla nas przy jem nym , jak jest dla żołnierzy turalnej Karola X ., k tóry  z niewiadom ości, a nie z wyrachowania w  tem
h is z p a ń s k ic h ..  miejscu zawieszono

Królewicz M ontpensier odpow iedział: PalT za nades%  wiadomości z M adry tu  sięgające ju z  dnia 11 . Pa-
»Dzięki składam w am , ganeralny kapitanie, za uczucia któreście mi idziernika, na którym  odbyło się zakwefien.e w  kościele katedralnym A to-

objawili w imieniu załogi madryckiej. Cieszę s ię , iż nadwinęła mi się spo­
sobność powinszowania szczęścia walecznym oficerom, którz) dowo zą 
wojskiem Nowej Kastylii. Coraz bardziej cieszę się z węzłów, które mnie 
m ają połączyć z bohaterskim narodem hiszpańskim, co jak w cale nie wątpię 
je s t pow ołany do utrzym ania nadal tego wysokiego s t a u o w i s k a ,  jakie ciąg c 
zajmuje w księgach historycznych.® _ .

W czoraj na wieczór o godzinie pół do dziesiątej odbyło się podpisanie 
kontraktu  małżeństwa w pałacu pomiędzy infantką Ludwiką a królewiczem 
M ontpensier. T ylko te osoby, bez których obecności obejść się memoglo, 
znajdowały się przy  tym  zupełnie prostym  akcie, a mianowicie ja  o swia

cha w obec wysokich urzędników i szlachty. N a wieczór miano dawać 
wielkie fajerw erk i, a na dzień 12. było zapowiedziane wielkie całowanie 
reki podług etykiety dw oru kiszpańskiego. Królewska familia zaraz po 
oilbvciu ceremonii kościelnej ma wyjechać do A ran juez , i dopiero w rócić 
dnia 16- Października na uroczystości ludowe. Robią się wielkie przygoto­
wania i z należytym pospiechem, aby na czas w ygotow ane być mogły. — 
Przodkow e ściany kościołów zostały prześlicznie poprzyozdobione; pow y- 
stawiono łuki tryum falne, galerye, obeliski i można sobie już  naprzód w y ­
obrazić okazałość zbliżającej się uroczystości. Przed wielkim gmachem 
pocztowym na placu Pucrta del Sol wzniesiono lekkie rustow anie , na któ-

  .a .. .. ...» Anr.nn.. Sf.nnjlA 1 .1 ... r. Aknn vn ts «r rt l, TJ.. «v,i .1 rtifkow ie z e  s t r o n y  infantki: pat.yarcha indyjsk i, książę bajleński Castro T er- ry,„ pozawieszano tysiące lamp różnobarw nych. -  W  Buen Suceso widać 
reno R ia n z a r e s  i Hijar, tudzież hrabia Santa Colona, markiz M alpica, ksią- facjatę św iątyni greckiej, która zapowiada prześliczny widok. Przed nią

. ~  . -I I 1 •  n ...lnn i") rllo  lAlUntf I»1117 Vl?1 KOH O ł o l r / o  n  I
ie  La Roca i książę San Carlos; ze strony zaś królowicza M ontpensier: 
generał porucznik Athalin par F rancyi i adjutant króla Francuzów, pułko­
wnik T hiery  ad ju tan t, tudzież Antoni de L a to u r, sekretarz królewicza.

0  w pół do dziesiątej weszła królowa do sa li, gdzie świadkowie byli 
zgromadzeni w tow arzystw ie królow ej m atki, infantki L udw iki, Don F ran­
cisco dc Paula ze swymi synami i jedną córką, tudzież królewiczem A u- 
male i Montpensier. Gdy królowa przemówiła kilka słów do z g r o m a d z o n y c h

wystawiona galerya dla chórów muzyki. Będą także porobione piękne tran - 
sparenta, galerya chińska na P ardo , luk  tryum falny na placu przed pała­
cem królewskim.

Jak w  P aryżu  na prośbę księcia M ontpensier, tak w  Hiszpanii z rozka­
zu królow ej przedłużono wakacye szkolne aż do 2 1 . Października.

Doniesienie jednego dziennika paryzkiego, że słyszano głosy nieprzyja­
cielskie p r z e c i w  F r a n c u z o m  w  Barcelonie, niema żadnej zasady, jak  widać

...---------- . . . —  ---------  o . . .  z wszystkich wiadomości nadeszłych z miasta tego. Obódwa okręty wojenne
i zasiadła wraz z królow ą matką i infantką Ludwiką n a p r z e c i w k o  swiad- angielskie „Spertiatc .< i »P h o en ix , w ypłynęły  jeszcze na dniu 6. Paździer-
ków , odczytał minister sprawiedliwości i łask Don nika z portu bareelońskiego i wzięły kierunek ku G ibraltarow i, co zdaje się
żeóstwa i po skończeniu czytania podał królowej p ioro , ora pierwsza zapow ;a(lać , iż mają zamiar i dalszego krażenia po morzu środziemnem nad
podpisała; potem królow a C hrystyoa, iotantka obadwa Infanci, kstare ^  hi5spańsUie„,i.

Aumale i książę M ontpensier; nakouiec podpisa ira 13 r<aS*on me Ja o Hiszpańscy oficerowie granicznej załogi najdalej we F rancyą wsujniętej
św iadek, ale jako zastępca króla francuzów . bo zinie . a » w La Junquera  zaprosili oficerów francuzkich z.Bellegarde na ucz tę , którą
tnilia królew ska do swoich pokojów, a ro ewicze rancuzcy o jec a i o daw a[j z pOWOdu zawieranych małżeństw. Francuzka wyższa władza dywi-
pałacu swego poselstwa. zyjna w P e r p i g n a n  udzieliła oficerom francuzkira pozwolenie do udziału

Ju tro  w sali tronow ej odbędzie się kościelne pobłogosławienie par obu- w rzeconćj  uczcje
dw u przez patryarchę Indyi. To jest ślub właściwy (los desposorios) a ce- S z w a j c a r y a .
rem onia, która nazajutrz nastąpi w kościele w obliczu wszystkich wyso K a n t o n  W a a d t .  W ysłane bataliony waatdlandskie na granicę ge-
kich dostojników i m nóstwa widzów zwana zakwefieniem (los vclacionesj new ską pow róciły tu  i zostały rozwiązane.
ma cel nadania tylko głośności ślubowi. W e  W allis i Freiburgu chwycono się środków  ostrożności. W e  W al-

Dzisiaj od godziny wpół dd drugiej aż do 5 królewicz Montpensier j.g ustawioao obronę krajow ą na pikiecie, we Frejburgu zwołano trzy  kom-
przyjm ował rozmaite deputacye. Pomiędzy ciałem dyplom atycznem , które p anje piechoty i kompanię arty leryi i mają tara nowe potw orzyć bataliony
naprzód w prow adzono, brakowało tylko posła angielskiego; usprawiedh- do 0brony kraj u.
w ił on sie w najwyszukańszych wyrażeniach grzeczności, z powodów, które Pułkow nik Chateauvieux um arł, przeciwnie pan Favre w yszedł z nie­
mu niepozwoliły być obecnym , przyczem oświadczał bardzo uprzejmie swo- keZpiecze,',stWa.
ją życzliwość dla króla Francuzów i jego dostojnej rodźm y W ł o c h y .

0  godzinie pół do siódmej u  posła francuz lego y wi m;ncfr ów ^ z y m ,  dn. 7 . Października. —  Dziś z rana w yjechał papież o godzi-
zasiądzeniem do stołu królewicz Montpensier w ręczył prezesowi _ nie 8 z Rzym u do Albano i zamku Gandolfo. W  Albano przyjm owano 

najuprzejmiejszeini słowami wielką wstęgę a sięci gQ j ak naj uroczy^c^ j t wystawiono łuki tryumfalne, a z Rzym u i miejsc są-
eia, generalnemu kapitanowi Nowej K astylii, wie i siednictl tow arzyszyło mu m nóstwo ludu. Papież odwiedził kapucynów.

panu Istu rizow i, z 
Ossuna i panu Pezuela, generalnemu 
k rzy z  legii honorowej.

M a d r y t ,  i o .  Paźdz. -  Dzienniki urzędowe ogłoszają dzisiaj ceremo­
nie, które m ają być w ykonyw ane na zamku przy zwięzywaniu dwóch mał­
żeństw. Ciało dyplomatyczne będzie się znajdowało na sali tronow ej, pod­
czas odbywania obrzędu.

Dnia 15- poseł francuzki będzie dawał świetny bal, dnia 16 . będzie się 
odbywała na plaza M ayor pierwsza tak zwana k ró lew sk a  bitwa byków. 
K siążęta francuscy jeszcze przed 1. Listopada odjadą do Francyi.

Infant Don Francisco de Paula stanowczo powiada, ze z Hiszpanii nie 
wyjedzie. Lubo liczył iż będzie mógł zająć na nowo swoje potniesz anie 
w  zamku, przecież mu odpowiedziano, że do tego przyjść nie może i z aje 
się , ie  będzie miał sobie wyznaczony pałac Buena Vista, to ry  zajraowa

Dziś powrócił papież o godzinie 7  wieczorem w tryumfie. Każdy w yjazd 
je s t ograniczony na dzień jeden , aby nie w ystawiać mieszkańców okolicz­
nych na koszta.

Papież wezwał kardynała 0 r  i o l i  do grona kardynałów  d e  p r o p a ­
g a n d a  f i de .

Jego świętobliwość ma zamiar znieść karę śmierci za zbrodnie i zamie­
nić ją  w  dożywotnie więzienie, połączone z robotą.

W ed ług  gazet francuskich u tw orzy ł papież w miejsce kongregacyi kar­
dynałów , która się nie okazała chętną planom jego i sekretarza Gizzi, Con- 
sulat di s ta to , złożony z podsekretarzy s ta n u , p ra ła tów , k tórzy się znaj­
du ją na najwyższych posadach administracyjnych w  Rzymie, i niektórych 
osób świeckich, których zamianuje do tego konsulatu.
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R O Z M A I T E W I A D O M O Ś C I .
L w ó w .  — D n. 1 2 .  b. m. o g od zin ie  5tej p o  połu d n iu  od b y ło  się  w  za­

kład zie  im ienia O sso lińsk ich  zw y cza jn e  co rok  uro czy ste  p osiedzen ie  na 
uczczen ie  pam ięci Cesarza F r a n c isz k a ! ., k tó ry  jak  w ia d o m o , p ięknej i na­
ro d o w ej mys'li ś. p . O ssolińskiego n ajłask aw szą  san kcyą  sw o ją  p raw d ziw e  
ż y c ie  dać r a czy ł i najm ilościw iej p rz y ją ł na siebie n a jw y ższy  protektorat 
nad t y m , ty le  p o żytk u  dla naszego kraju rokującym  zakładem . Obchód  
ten  n a b y ł w  tym  ro k u , rzeeb y  m o żn a , pod w ójn ej uroczystos'ci, ju ż  to 
p rzez  obecność JO. księcia H en ryk a L ubom irsk iego, kuratora tegoż zakładu, 
k tó r y  w  kontusz stan ow ego  m unduru ubrany, p rzew o d n iczy ł zgrom adzeniu  
i  w  przem ow ie sw o je j, z ło ż y w s z y  w in n y  hołd  w d zięczn ości tak n a jw y ższe ­
m u  s. p. p r o te k to ro w i, ja k oteż  i z a ło ż y c ie lo w i, o św ia d cz y ł oraz radość  
s w o ję ,  iż  po d łu g ich  latach dla w ła sn y ch  sp raw  zagranicą przep ęd zon ych , 
m oże być na n o w o  obecnym  tem u ze  w szechm iar w ażnem u dla nas obcho­
d o w i;  ju ż  też i w ięcej je szcze  przez odczytan ie  w łasn oręczn ego  listu  śp. 
Cesarza Franciszka do hr. O sso lińsk iego  z k tórego najłask aw szych  w y r a zó w  
z  radością d ow ied z ie liśm y  s ię ,  z jak  w y so k ieg o  stan ow isk a  z g a s ły  m onarcha  
u w a ża ć  raczy ł ten zakład k ra jo w y  i przek onalim y s i ę , że  u trw alen ie  onego  
ty le  dla nas p o ż y te cz n e , na n iezłom nej sp o czy w a  p osa d z ie , bo na w łasnej i 
m iłościw ej w o li N ajjaśn iejszego p rotek to ra , listera tyra ośw iad czonej. —  
N a stęp n ie , k u stosz księgozb ioru  W Jp au  Sziach tow sk i p rzeczyta ł spraw ozd a­
n ie , w  którem  jak  co rok d yrekeya  zakładu całoroczne czyn n ośc i sw oje  
oddaje n iejako pod  rozpoznanie  całej publiczności. Z tego spraw ozdania  
d o w iad u jem y s ię ,  że  rok ten przez w sp ó ln ą  całem u krajow i fa ta ln o ść , by ł 
nader ciężk im  dla zakładu. Śm ierć ekonom iczn ego  kuratora B ron iew sk iego  
sp u sto szen ie  dóbr zakładu w  o b w o d zie  tarnow skim  p o ło ż o n y c h , spalenie  
b u d y n k ó w  ekonom iczn ych  w  R a k o w e u , zro b iły  n iem ały  uszczerbek w  do­
chodach in s ty tu tu : m im o to d yrekeya  nie upadając na d u c h u , jak  nas p o ­
dane c y fry  p r z ek o n y w u ją , s to so w n ie  do przekazanych  sob ie  ce ló w , coraz  
dalej prace sw o je  p o s u w a ; a ufna (jak się  w  spraw ozdaniu  w y ra ża ) w  op ie­
k ę  rządu i sta n ó w , czu w a ją cy ch  nad ca łością  fu n d u szó w  z a k ła d u , m iłą  nas 
u p ew n ia  n a d z ie ją , że  te n ieprzew idziane w yp adk i żadnych  z ły c h  sk u tk ó w  
za sobą n ie  pociągną. I tak g d y  z jednej stro n y , gm ach zakładu jeden  
z  najp ięk n iejszych  s to lic y  n a sz e j , u k oń czon y  ju ż  je s t  do tego  s to p n ia , że  
sta n y  i in sty tu t k r e d y to w y  w y p r o w a d z iw sz y  się  z lo k a in o śc i na księgozb iór, 
m u zeu m , czy te ln ię  itd. p rzezn a czo n y ch , p r z en io s ły  s ię  ju ż  do lew eg o  sk rzy ­
d ła ; —  z drugiej s tro n y  z niem ałą  d o w iad u jem y się  p o c iec h ą , że  katalog  
k a rtk o w y , ta najw ażn iejsza k on ieczn ość  każdego w ie lk ieg o  księgozb ioru ,
j u z  j e s t  u k o ń c z o n y ,  księgi w  p rz e z n a c z o u y c h  n a  nic szalacli  u ł o ż o n e  ,  —
a  zatem  zbliża się, ju ż  c za s , w  którym  pu b liczność  nasza zacznie u żyw ać  

p ra w d ziw y ch  korzyśc i tej k siążk ow ej skarbnicy . K sięgozb iór  p o m n ożon y  
w  tym  roku o 1 1 7 7  d z ie ł ,  a 1 7 2 7  to m ó w , liczy  teraz (n ierachując w  to 
k siążek  z księgarni p . M ilik ow sk iego  nab ytych ) 4 2 , 7 4 l  d z ie ł ,  a tom ów  
6 1 , 9 5 8 .  R ęk o p ism ó w  p r z y b y ło  2 5  to m ó w : przejrzeniem  ich i sp isaniem  
trudn i się  z  czy steg o  zam iłow an ia  W n y  A lexander B a to w sk i, m ając w  tym  
ro k u  do sw ej p om o cy  n o w o  obranego sk ryp tora  zakładu A u g u sty n a  B ielo -  
•w sk iego , chlubnie znanego z obszernych  h isto ry czn y ch  i b ib liograficznych  
■wiadomości. D o  św ie ż o  p r z y b y ły ch  ręk op ism ów , należą bardzo w ażne, 
przep isane staraniem  JO. księeia  kuratora , w  czasie św ie ż eg o  p o b y tu  jeg o  
w  P etersb u rg u , z  najznakom itszego w  P o lsce  księgozk ioru  n ieg d y ś Z a łu ­
sk ich . —  I m uzeum  L ub om irsk ich  znacznie zosta ło  p o m n ożon e: sam ych bo­
w iem  m onet tak z  darów  jak  i przykupna p r z y b y ło  w  ostatnim  roku 8 (5, 
a  m eda lów  4 . P rócz  tego d ok up ion o  ze zb ioru  ś. p. W ellen h ejm a  3 7  m o­
n e t i m edalów , a do m onet p ia sto w sk ich , na k tó ry ch  niem al zu p ełn ie  z b y ­

w a ło ,  p r zy b y ło  z zam iany sztu k  2 0 .  N iem niej też i  co do starożytn ości, 
o b ra zó w  i rycin  znacznym  p rzy b ytk iem  p r z y s łu ż y ł się  rok  m in io n y ; a na­
reszcie  w  drodze ju ż  są  spore paki k s ią g , r y c in , m edalów  i m alow ideł, 
które JO. książę kurator zebrał za gran icą , — D ow iad u jem y się  w  k oń cu  
tego  sp raw ozd an ia , że  d yrek eya  m ając na u w a d z e , iż w yd aw an ie  pism a  
ściśle  n a u k o w e g o , jakiem  b y ło  daw niej .C zasop ism o n a u k o w e ., a teraz  
»B iblioteka«, nie odp ow iada cza so w y m  w ym agan iom  i p o trzeb o m , postano­
w iła  w y d a w a ć  rzeczone p ism o ch o ćb y  w  szczu p lejszy ch  m iesięcznych  p o szy -  
ta ch , dodając do a r ty k u łó w  n au kow ej tr e śc i, także i lżejsze  belle trystyczne  
u tw o r y , do czego ju ż  za p ew n iła  sob ie  k ilku  s ta ły c h , w  p iśm ienn ictw ie  
polsk iem  znanych  w sp ó łp ra co w n ik ó w . — P o  odczytan iu  rzeczonego  spra­
w ozdan ia  , n astąp iły  d w ie  r o z p r a w y : P ierw sza  napisana przez A u g u sty n a  
B ie lo w sk ieg o  i odczytana przez sam ego a u to r a , daje nam w iadom ość o w y ­
nalezion ym  w  rckopiśm ie u łam ku z zagu b ion ych  pism  sły n n eg o  h istoryka  
rzym sk iego  P om peja T r o g a , który  zdaniem  w szy stk ich  zn a w có w  literatu ry  
sta r o ż y tn e j , należał do najznak om itszych  p isarzów  w iek u  z ło tego . W  tej 
rozp raw ie  skreśla nam autor sw em  uczonera i w y m o w n em  piórem  o gó ln e  
sta n o w isk o  d aw n ych  h isto r y k ó w , a m ięd zy  nim i sz c ze g ó ło w e  sta n o w isk o  
P om peja  T roga. — P rzech od ząc  potem  dziejów' o jc z y s ty c h , w skazuje  w a ­
żn o ść  tego h isto r y k a , p rzytaczanego  przez w szy stk ich  najd aw n iejszych  
kronikarzy n a sz y c h , a przez śm iałe i trafne porów n an ie  znanych  ju z  nam  
u łam k ów  Pom peja T roga  (zeb ran ych  przez J u s ty n a ) z  tym  n o w o - w y n a le ­
zion ym  fragm entem  , jaśn iej je szcze  d o w o d zi au ten tyczn ośc i jego przez nad- 
pis jaki w  zn a lez ion ych  rękopism ie dał tem uż fragm entow i ja k iś c iek a w y  
1 5 .  w iek u  zbieracz. Jcstto , jak  w iem y  z p e w n o śc ią , jeden  ty lk o  ustęp  z o b ­
szern iejszego  d z ie ła , które p. B ie lo w sk i w  ty m  przedm iocie do druku p rzy ­
g o to w a ł. -  D ru gą  zaś rozp ra w ą  za k o ń czy ł to posiedzenie  d yrektor zakładu  
W n y  K ło d z iń sk i, a m ianow icie  » aforystyczn ein i uw agam i nad języ k iem  
polsk im .« Jestto  ze  się  tak w y ra z im y , ty iek roc  d o ty k a n y  w y w ó d  e ty m o lo ­
g iczn y  języ k a  n a sze g o , o p o w ia d a n y  jen o  p o p u la rn iej, ’ bo w  kilku" cieka­
w y ch  i trafnie zesta w io n y ch  przykładach. — K o ń czy m y  to nasze sp ra w o ­
zd a n ie , tą je szcze  u w a g ą , że z p ra w d ziw ą  radością w id z ie liśm y  salę tak na­
pełn io n ą  jak  n ig d y :  prócz w ie lu  n a jd osto jn iejszych  osób  z r zą d u , są d o ­
w n ic tw a , d u ch o w ień stw a  i o b y w a te ls tw a , w id z ieliśm y  m nóstw o  m łodzieży . 
J e stto  n iezap rzeczony  d o w ó d , że  coraz w ięcej rozprzestrzen ia  się  przekona­
nie o w ażności tego n a u k o w eg o  zakładu, który  z w o li szlachetnego z a ło ż y ­
ciela p o w in ien  być  ognisk iem  w szech stron n ej o św ia ty  dla kraju naszego, i 
o b y  nim  ju ż  raz z o s ta ł, o b y  z dość ju ż  d ługiej p rzed m o w y  w szed ł w  dzieło  
p r a w d z iw ie , z  p rz y g o to w a w c zy c h  za b iegów  w  ży c ic  is to tn e , choćby  ze  
stratą  k o rz y śc i  b u d żeto w y ch  w  p o ży tek  k r a jo w y , — je s t  nasze i w szystk ich  
dobrze m yślących  najszczersze życzen ie

R o z w i ą z a n i e  w i e l k i e g o  z a d a n i a .  P o w io d ło  się  ono , jak  pa- 
iy z k ie  dzienniki tw ierd zą , m arszałkow i B ugead w  A lgcry i. Tern zadaniem  
je s t:  n ieustanne m arsze o d b yw ać , ale ani kroku dalej n ie postąpić.

. ’ H  i n d o m o m  literneftie.

Z e  L w o w a .  — .T y g o d n ik a  r o ln ic z o -p r z e m y s ło w e g o . T  W . K ochań­
sk iego  w y sz e d ł N r. 4 1 .  i za w iera : 1 ) Jak i je s t  n a jp rzy zw o itszy  stosun ek  
p o m ięd zy  ilością  n a sien ia , a o b sze r n o śc ią , gatunkiem  i ż y zn o śc ią  ro li?  
2 )  Celujące g o sp od arstw a  w  k sięstw ie  poznańskiem . 3 )  K iedy n a leży  sp u ­
szczać drzew o  na budulec i jak  się  z niem  obejść przed i p 0  sp uszczen iu . 
(C iąg d alszy .) 4 )  Jeszcze jeden  ś ro d e k  przeciw  śnieci w p rzec iw n y . 5 )  P e­
w n y  sp osób  w y gu b ien ia  od razu szczu rów . 6 ) S p o só b  budow ania d om k ów  
w iejsk ich  trw a ły ch  i n iek o szto w n y ch . 7 ) L iście o lszo w e  na karm dla bydła

O B W I E S Z C Z E N I E .
S z a n o w n y c h  c z ło n k ó w  str a ż y  o g n io w e j  w z y ­

w a m y  n in ie jszem  na p r ó b ę  in str u m e n tó w  n a szy c h  
lia  d z ień  2 5 . P a źd z iern ik a  r. b . w  n ie d z ie lę  zrana  
o  g o d z in ie  6 tej. M ie jsc e  zg ro m a d zen ia  p rzed  
sik w ia rn ią  w  sta ry m  ry n k u .

P o z n a ń  , d n ia  23. P aźd z ie rn ik a  1846.
D y r e k e y a  s t r a ż y  o g n i o w e j .

J e s t  d o  sp rzed a n ia  kam ien ica  tu  w  P o zn a n iu  
n ie d a le k o  p la cu  W ilh e lm , p o ło ż o n a ,  z  w o ln e j  
r ę k i ,  p o d  w aru n k am i d la  k u p u ją ce g o  n a d er  k o -  
rzy s tu em i. B liż sz ą  w ia d o m o ś ć  p o w z ią ś t  n iożua  
w  b ió r z e  G r e g o r a ,  K o m m issa rza  sp r a w ie d li­
w o ś c i  tu  w  P o zn a n iu  na p la c u  W ilh c lm o w s k im  
p o d  N r . 16 .

M ając  o d  z a m ie jsc o w y c h  d o m ó w  p o le c o n e m  
so b ie  k u p o w a n ie  d ó b r  z ie m sk ic h , p e w n y c h  h i­
p o te k , ja k o te ż  b o r ó w  z e  zd atn em  d o  c ięcia  
d r z e w e m , n a jd a le j o  2  m ile  o d  rzek i sp ła w iie j ,  
upraszam  w ła ś c ic ie l i ,  k tó r y c h  to  in teressu je ,  
a ż e b y  m nie c o  śp ie sz n ie j sp ec ja ln ą  z a sz c z y c il i  
in fo rm a cją  r  *

P o z n a ń , dnia 23 . P a źd ziern ik a  18 1 6 .
J . S . P. L i e b o f f ,  k o m m issjo n e r;

F r y d e r y k o w s k a  u iica ^jr 3 3  n a p rz e c iw  
d o m u  Ziemstwa.

W y n a l a z e k  k u l  i ś r o l u  e l a s t y c z n o -  
m a g n e t y c z n  e g o .

S k u tk iem  n i e u g i ę t e j  p r a c y  i ch e m ic zn eg o  
d o św ia d c z e n ia  sp re p a r o w a łe m  o łó w  c ią g n ą cy  
w p r o s t  d o  fa rb y . Jak  k o n d u k to r  za p o m o cą  
ig ły  m a g n e ty c z n e j , c iągn ie  p io r u n y ,  tak k u le  i 
śr o t  m o je g o  preparatu  ściągają  w p ro s t ku  u la tu ­
ją c ej z w ie r z y n ie . P u d e łek  ta k ieg o  śro tu  r o z ­
m a iteg o  gatun ku  na rozm aitą  c e n ę  z d ew izą  "la 
C h a ss e  fa m o s ,"  o b s y g il lo w a n e  m oja  p ie cz ęc ią  
A . P .,  d o s ja ć  m o żn a  vv c u k iern i P r e v o s t e g o ,  
księgarn i Z u p a r i s k i e g o  i K a m i e ń s k i e g o .

K u le  b ęd ą  ty lk o  za  r ew ersem  sp rz e d a w a u e ,  
a b y  z a p o b ie d z  n a d u ż y c io m  w  p o je d y n k a c h .

M ój m a g a z y n  s t r o j ó w ,  k w i a t ó w
i  l i a r f l i m e r y j  je st  p r z y  o so b is ty m  p o w r o ­
c ie  z  L i p s k a  na św ie ż o  z a o p a tr z o n y  w  d o b ó r  
p r a w d z iw ie  n a jn o w sz y c h  i n a jg u sto w n ie jsz y c h  
to  w a r ó w  za g ra n ic zn y ch , o  czem  mam so b ie  za  
m iły  o b o w ią z e k  d o n ie ść  p rz eśw ie tn e j P u b lic z ­
n o śc i.  —  W  tym  m o m en cie  o d e b r a łem  ś w ie ż y  
tra n sp o rt p r a w d ziw e j K o lo ń sk ie j  w o d y -  

J . R e s z k e  w  P o z n a n i u ;
N r . 4 1 . w  starym  ryn k u  w  a p te c e  NV agnera  

na p ie rw sz em  p ię t r z e .

M ieszkam  o b e c n ie  p r z y  g ó r z e  S ą d u  N a d z ie -  
m ia ń sk ieg o  na u lic y  Z a m k o w ej N r . 2 .

M o  e n  n i c h ,  K r. a p p r o b o w a n y  p r a k ty c z n y  
d en ty sta  i c h iru rg ic zn y  b n n d a źy sta .

N a jle p sz y , te g o r o c z n y , d w a  r a zy  c z y s z c z o n y  
o*ej r z e p a k o w y , n a d er  jare w y d a ją c e  św ia t ło ,  
p o le ca  fun t p o  3 ~  sgr.

I z y d o r  A p p e l ,  
przy  W o d n e j  u lic y  p o d  lic zb ą  2 6 .

Ceny t a r s « w *
«- mieście 

P O Z W ■* N  1 ®-

Pszenicy
Zyta

sz e fe l
dt. .

Br*. 2 1 . Października  
1846 .

ję c z m ie n ia  dt. 
O w sa . dt.
T atark i dt 
G ro ch u  . dt. 
Z iem n iak ów  dt. 
Siana cetn a r  
S ło m y  k o p a  
M asła  ga rn iec  .
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2 1 1 1 2 1 5 7
1 27 9 2 2 3
1 1 1 1 5 7

2 2 3 2 6 8
2 2 3 2 6 8
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